
Chyba nikt rozsądny nie podejmie się dzisiaj definiowania czym jest sztuka wideo. 

Prawdopodobnie ten trudny i fascynujący stan świadomości zawdzięczamy współczesnym wysokiej 

jakości produktom artystycznym i pełnej dojrzałości tego konkretnego medium kreacji. 

Wśród prac, które zajmowały członków jury Przeglądu Sztuki Wideo The 01, znalazły się zarówno 

krótkie formy o epickiej narracji, utwory silnie animowane, artefakty, które mogłyby zaistnieć jako 

instalacje multimedialne, dokumentacje zdarzeń performatywnych, czy wreszcie paradokumenty 

poruszające zagadnienia polityczne, społeczne i egzystencjalne. W moim odczuciu te ostatnie 

spośród ogromu nadesłanych prac wypadły najlepiej, prezentując się jako kompletne idee 

artystyczne, w których medium idealnie zostało dopasowane do komunikatu. Szczególna uwagę 

zwróciłem na „Tree Modern Haiku” chilijskiego artysty, Cristiana Tapies oraz „D-01” Philippos 

Kappa z Grecji. 

Oglądając kilkadziesiąt współczesnych filmów, w większości przygotowanych przez młodych 

artystów, należy podkreślić niezwykłe umiejętności techniczne, które w użyciu technologi montażu 

i animacji są coraz powszechniejsze i gwarantują rozrywkę intelektualną na wysokim poziomie 

formalnym. Egzemplifikacją tej tezy są zazwyczaj filmy najprostsze pod względem użytej fabuły, w 

których twórca może zademonstrować swoją maestrię w niuansach, jakby na marginesie, bardziej 

wyrafinowanie i inteligentnie. W tej kategorii najlepszym filmem, który zobaczyłem był Double 

Blind francuskich artystek Gilivanki Kedzior i Barbary Friedman. 

Przegląd Sztuki Wideo zogniskował uwagę wielu twórców, krytyków i zainteresowaną publiczność. 

Problemy poruszone w filmach zaprezentowanych jury pokazują, że podobna formuła konkursu ma 

przed sobą dobrą przyszłość. 

 

 

                                                                                              Krzysztof Siatka 


